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Silimysie na projekta jakim sposobem zrobić wielką masse właści- 
cieli ziemiw Polsce, posiadaczy nieruchomości. Zbijają wszelkie da- 
żenia do tego celu wiodace ci, którzy twierdza, że ziemia jak powie- 
trze jest własnościa wszystkich. Niektórzy chcą zostawić własność 
dożywotnia tylko, albo zaprowadzić wspólność.Sai tacy, co by chcieli 
administrowania wszystkiego, na korzyść wszystkich, albo równego 
podziału gruntu, co moment uległego zmianom. Bronią dotychcza- 
sowi posiadacze ziemi, praw swoich wystawieniem , że nabytek cho- 
ciaż cudzéj własności, przeciagiem czasu, zwyczajem, lub powagą 
przepisów uprawniony, jest niewzruszalny. Sa to objawieniai tłuma- 
czenia zasad, albo usprawiedliwienia własnćgo interesu, wynaleśdź by 
jednak wypadało coś takićgo. coby zaradzalo ziemu, nieohalajac od 
jednćgo razu wszystkićgo. Jest wiele rzeczy na świecie obalenia po- 
trzebujacych, rzeczy złych, szkoliwych towarzystwu; ale robiac usi- 
łowania celem obalenia budowli niedogodnéj, potrzeba inny dóm za- 
cząć wcześnię budować, lub przynajmnićj tak materyaly przygotować, 
żeby spiesznie nowy był postawiony, by po zburzeniu starćgo gma- 
chu , niebydź pozbawionym ochrony od deszczu, skwaru, i zimna. 
Raptowne burzenie bez zabezpieczenia sie jednocześnie od dolegli- 
wości nasfapić mogących, zrządza częstokroć cierpienia okropne, 
naraża najlepsze plany na zniweczenie, do czego niecierpliwość i 
przykrość w znoszeniu udręczeń aczmomentalnych, obszerne otwiera 
pole. Często ludzie zaczawszy naprawe, poprawe lub odbudowanie, 
niemaja wytrwałości, wracają do zlégo , lub takowe innym krojem 
utworzone, przyswajaja; złe więc nowe zajmie miejsce starego , 
czesto bywa gorszem od poprzedniego. Najwięcćj zaś jest takich, 
którzy bezwzględnie na pojęcia wszystkich, na przeszkody i okoli- 
czności tamujące reformowanie, chcac od jednćgo razu wprowadzić 
wszystko, wyrokują bezskutecznie. zasadzajacsie na teorji, nieumie- 
ja jéj zastosować do praktyki, skacząc nie postepujac, przyczyniaja 
sie pomimowolnie do zniszczenia lub opóźnienia. 

Chciałbym od jednćgo razu wszystkich ludzi widzieć szczęśliwymi 
ale to rzecz trudna bardzo, kocham bliźnićgo, lecz niezapieram sie że 
‘kocham wiecej Polaka jak cudzoziemca ; kosmopolita obywatel świa- 
tacalégo, potępi mnie, ale jestem zwolennikiem narodowości, jestem 
Polakiem od szczęcia Polaków chciałbym zaczynać. Różność jezyka, 
obyczajów, pojęć, klimatu, przeszkod, jest wielka między narodami, 
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wszystkich leezy6 jednem lekarstwem, uważam za niepodobieństwo ; 
niechaj każdy doktor pewna cześć chorych których symptomata zna 
z doświadczenia najlepiéj, stara się kurować, ja Polak dla Polaków 
szukać będę lekarstwa. 

W Polsce dla uszczęśliwienia mass ludu, a oraz dla położenia na 

zawsze tamy zabespieczającćj go od gnębienia ; wynaleśdź potrzeba 
lekarstwo ; naprzód więc, chłopa właścicielem ziemi , którą posiada 
lub obrabia zrobić należy, resztę narodu także uposażyć. Czyli chłop 
będzie panem tego co dziś posiada, czyli porównanie w gminach na- 
stapi, czyli z majątku ogólnego szlachcic wynagrodzenie otrzyma 
albo nie, lub jakimkolwiek sposobem massa narodu ziemia uposa- 
żoną zostanie, nastapić to koniecznie prędzćj łub późnićj musi. Ale 
jak nadal złemu zapobiedź, nadtóm zastanowić sie pragnę. Jeźeli 
dziś szlachcie odbierzemy wszystko, a chłopom oddamy wszystko ; 
jutro, za lat kilka, kilkanaście lub kilkadziesiat, żydy, cudzoziemcy 
a nawet chłopi sami wzgledem chłopów staną się tém, czem jest dzi- 
siaj wzgledem nich szlachta. Cóżbyśmy s takićj reformy zyskali ? 
oto zmianę dynastyi panującćj , przemożnością zwierzchność ogar- 
niajacćj ; a możeby na miejscu szlachty kochajacéj jeszcze narodo- 
wość, stanęli potomkowie Jzraela, szczep azyatycki albo germań- 
ski: możebyśmy pod cięższe poszli jarzmo, i zamiast wspomnien 
narodowych, kazanoby nam sławić Mojżesza, wielbić pamiątki ko- 
ezujacych hord, lub też mówić obcym językiem, pisać, greckiemi he- 
brajskiemi albo niemieckiemi litery. Nieobalajmyż tego co w znacznćj 
części naszą siłę i nadzieję stanowi, nieobalajmyż narodowości wy- 
tepiajac dzielne jćj podpory ; ale niedozwalajmy szerzenia sie arysto- 
kracyi, niedozwalajmy przewagi która jest skutkiem wielkich po- 
siadłości. 
_ Wielkie posiadanie stanowi między ludzmi różniegi zamożność 
wielka człowieka, robi przedział znaczny, między bardzo bogatym i 
bardzo ubogim. Car despota bał się jednéj. baby i zakazał jéj nabywa- 
nia dóbr, bo widział złe skutki; czyliż my niewidzimy gorszego 
złego dla nas, z posiadania wielkich włości wypływającego ? Staramyż 
sie więc ludzi tak zbliżyć, aby wielka różnica bydz między niemi nie 
mogła. Ale nie odejmujmy pracowitszemu sposobów zabespieczenia 
się od cierpień nadal, gdy sobie nie będzie mógł zarobić ; nie odbie- 
rajmy tćj pociechy człowiekowi, że pracę swoją dla siebie, i dla tej 
istoty którćj dał życie, poświęca. Niewydzierajmy mu pociechy, że tę 
istote, drugićgo ja, może ochronić od cierpień, wypadków, zostawia- 
jac niemowięciem lub kaléka, że ja może ukształcić tak, aby: pend 
od dawcy życiaużyteczniejszą społeczeństwu. 

Niszczac ary stokraciją urodzenia, znosząc posiadanie wielkie zie- 
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mi, bądźmy niezmiernie oströznemi by nie powstała inna arystokracja 
pieniężna. Starajmyżsię więc aby wszelkie posiadłości ziemi i domów 
porównawszy, lub zbliżywszy o ile można do równości posiadaczy 
nieruchomości, posiadacze ruchomości nie stali sie kasta przemożna, 
dyktujacą prawa braciom. 

Arystokracja urodzenia jak wszędzie tak i wBolace tylko idealiz- 
mem zatrudniona, sama sobie wyższość przypisuje w społeczeństwie, 
chociaż jéj nikt tego nieprzyznaje. Dokumenta ieh pargaminowe bu- 
twicja, a lud śmieje sie tylko, i nieaważaniem na herby więcćj ich 
upokarza, niżeli gdyby wstępnym bojem porzucenia niedorzeczności 
od nich domagał się. 

Arystokracja kupiecka, bankierska i t. p. nie ma u nas miejsca. 

Jeszcze ta plaga boska niedotknela Polaków. Widzimy jćj działanie 
tam, gdzie na gruzach arystokracji urodzenia stanęła, gdzie krwia 
ludu, lubpotem pracowników wywyższona, site ludu pod swe podbi- 
ła panowanie. 
- We francji arystokracija majątkowa stoi teraz na czele ludu nie. 
ra ubespieczywszy sięodsasiadów, przeciw nićmuwalczy. Przyjdzje 
moment że lud i tę arystokraciją pokona. My przeto mając przykład 
walki, i passowanie się dwóch arystokracijzludem, starajmy się tak 
rzecz naszą załatwić, abyśmy jednę tylko stoczyli walkę. 

U nas któż najwięcćj pokazał się podobnym szlachcie francuzkićj ? 

kto droga jednakowa z nia postępował, jeżeli nie magnatyłaczacesię 
z nieprzyjaciołmi Ojczyzny, ich pomocy wzywajacy, od nich oszuka- 
ni? Przez nich to jarzmo na cały kraj włożone, cierpienia dotkneły i 
ichi nas, ale pierwszych jako kare za zaufanie PORT E dru- 
gich za slepe sprzyjanie własnym intrygantom. 
_ U nas mierna szlachta stanowi prawdziwie stan coda! u nas 
szlachta widzi błędy i potępia działania magnatów, kocha lud i Oj- 
czyznę, przekonywa sie ze była wzgledem chlopów niesprawiedliwa, 
gotowa do obalenia zićgo ; widzi nakoniec że bez chłopów szezerej 
pomocy, była bezsilna. Mierna przeto szlachta i chłopi podać sobie 
ręce powinni, bow ich mocy odbudowanie Polski spoczywa. Szlachta 
i chłopi połączeni węzłem braterstwa, pokonaja wrogów i przychod- 
ców nieprzepolszczonych jeszcze, sprzyjających wrogom, i dumnych 
zamożnych ufających tylko pomocy obcych, oraz wszystkich nie- 
przyjacioł wolności równości i Ojczyzny. 

Miast naszych poczatek cudzoziemski, handeł zrobił przeniesienie 
bytu materialnego nad szczęście ogólne. W miastach ludzie najzamo- 
iniéjsii przewagę majacy, sprzyjaja najcześcićj mocnićjszemu, sprzy- 
jaja wrogom, massa zaś uboższych mieszczan, wyrobników i uciśnio- 


nych, do chłopów zbliżona. Stan miast naszych coraz gorszy pod 
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wzgledem narodowym, napelnione cudzoziemcami mieszeza w sobie 
coraz więcćj świeżo przybyłych niemców i moskali ; jestto interes 
. ciemiezycieli, aby w miare przepolszczenia i przenarodowienia je- - 
dnych, zapełniać pröznia, nowo-przybyłemi, obsadzać miejsca straco- 
ne zwolennikami swemi, mnożyć nieprzyjacioł narodowości polskiej. 

Miasta nasze napełnione jeszcze w znacznej cześci Żydami, stano- 
wiacymi blizko 1/10 część ludności w Polsce, którzy w religijswej maja 
najgłówniejsze przeszkody niestawania się Polakami. Oni chca tylko 
narodowości, własnćj żydowskiej”, oni liezniejsi stosunkowo w Pol- 
sce, jak w innych krajach, uważaja nasz naród jako własność, jako 
glównesićdlisko, gdzie sie mnożyć moga, ochronieniod służby w woj- 
sku, od wypełnienia osobistćj posługi krajowej; oni przemyslui, 
sobie w uległości trzymają znaczna część obywateli, wiele zasobów 
w rekach swych maja; do nich głównie handel polski należy. 

Wsi nasze, zapelnione ludem nieoświeconym, zaczynają wrogi amal- 
gamizować kupcami , Szwabami, Moskalami, Niemcami ; zaczynają 
religija' rozkrzewiać , w którćj władza spoczywa w rękach Bere: 
go nieprzyjaciela Polski, 

Wsi nasze, albosa wlasnoseiaszlachty lub tządu iinstytutów, część 
mała Polski w którćj włościanie maja tytuł wolności, inna pod opie- 
ka niemców, których celem wpajanie niecheci do narodowości pol- 
skićj, i niszczenie jćj, a największa część jest'taka, gdzie chłop za 
rzecz uważany, mówi językiem zbliżonym domowy wroga. 

Starajmyż się przeto zapobiedz intrygom magnatów, przepolsz- 
czyć cudzoziemców, nie uciemieżać lecz zreformować Żydów, io ile 
poznaja swe wady, ułatwiajmy im możność stania się dobremi obywa- 
telami Polski ; głównie zaś zwróćmy uwage na dwie żywotne cześci 

narodu, to jest chłopów i biednych mieszczan, jako masse obywateli, 
tudzież mierna szlachte „jako posiadajaca oświecenie i zamożność. 
Zbliżmy ich tak, aby nienawiść dawna zniknęła w tćj sile narodowej; 
zblizmy ich oświeceniem i zamożnościa do siebie , ale strzeżmy się — 
wprowadzenia ińnćj jakićj siły dominujacćj którćj w Polsce nieby- 
lo, a mianowicie tej , któraby wyższość stanowiła niebedąc narodo- 
wa, strzeżmy się arystokracij pieniężnej, cudzoziemskićj, kontrolujmy 
i podciagajmy pod opłaty i ciężaty. narodowe wspólne, o ile można 
posiadających ruchomy majatek aby ci równie jak właściciele nieru- 
chomości dotknieci byli. 

Chcac by nigdy przewaga inisjatkowa niemiala u nas miejsca, po- 
trzeba co do nieruchomosei oznaczyć maximum posiadania ziemi i 
domów, a co do ruchomości progressijny pobór do skarbu uskutecz- 
nić. Pobierajac od ruchomości opłaty progresijne, nie wzniosa sie do 
„wielkiego znaczęnia w kwaju, właściciele majątku ruchomego, któ- 
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rych możnaby zobowiązać do nabywania nieruchomości, zastrzega 
jac dla posiadaczy ziemi niejakie korzyści, (przez wzlad że jej za 
wiele mamy ) lecz takie, aby nieubliżały prawom politycznym naju- 
boższego obywatela. 

:- Co do posiadania nieruchomości nie jestem za oznaczeniem mini- 
mum, bo widzę jak zbawienne skutki zrzadziło rozdrobnienie mają- 
tków, a przez to ułatwiło posiadanie ziemi wielkićj części obywate- 
- lom francij, przyczyniło się do bogactwa narodowégo, do oświecenia 
mass ludu ; lecz jestem za oznaczeniem maximum. U nas jeżeli 
maximum istnieć bedzie, zniknie Arystokracija, massa ludu nie be- 
dzie uciemiezana przez równych sobie, i bez mordów zrządzona 
zostanie wielka reforma, prowadząca z czasem jeszcze dalej, tojest 
do rozwikłania rozlicznych sporów w kwestijach socijalnych, mia- 
nowicie co do własności ziemi ; niebedzie to przeskokiem, ale skut- 
kiem postępu wyobrażeń i poprzednićgo rozdrobnienia. 

Powiedziawszy naprzykład że nikt nie może posiadać więcćj nad 
sto włók albo trzy tysiace morgów chełmińskich ziemi, że niemoże 
mieć więcćj jak trzy domy, oznaczywszy rozległość ziemi potrzebną 
na postawienie domu, i maximum ogrodu dla użytku lub przyjemno- 
ści właściciela domu ; każdy dotychczasowy właściciel, większćj nad 
przepis ilości morgów lub domów, musi sprzedać , pozbyć, ulatwie- 
nie nawet zrobić nabywcom. 

Podane naprzyklad 3000 morgów, moga bydź powiększone, jeśliby 
reprezentanci wszystkich części ludu uznali, że posiadanie takie jak 
na Ukrainie gdzie ziemia w nizkiej cenie, lub w miejscach gdzie sa 
nieazytki, jest konieczne. Ja tylko przyktad podaje , zmniejszenie 
lub powiekszenie maximum zalezy nie od projektu piszacégo, ale od 
majacyh mandat ustawodawezy obywateli Polski. Moga prawodawcy 
zastosować się do okoliczności, mogą w pewnych cześciach Polski 
większe, w innych mnićjsze maximum oznaczyć, moga go co pewny 
przeciąg czasu zniżać. Jednak mojem zdaniem jest aby posiadanie 
ziemi, bez względnie na mniejsza lub większą żyżność gruntu, beż 
względnie na prowincije mniej lüdne, na teraz jednostajnie w całćj 
Polsce oznaczyć. Do korzystnych i bujnych ukraińskich stepów, 
przyjdzie wiele z odległych prowincij polaków, alei wielu pozosta- 
nie gdzie opał tańszy ; mniejsza oto, że nieużytki może w części zosta- 
ną własnością narodowa, i czekać będa zwiększenia się ludności. 
Żyżny grunt stanie sie droższym, mniej urodzajny tańszym; lecz 
s czasem położenie gruntu nie wiele plonu dającego, dla blizkości 
miasta, granicy, rzeki spławnej, morza lub s powodu kruszcu i we- 
gla wewnątrz ziemi bedacégo, większe korzyści jak najzyzniejsze 
miejsce dla właścicicla przyniesie. Wielu osiadłych w nieżyżnej oko- 
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licy nabywszy ziemię taniéj, przeniosa pozostanie na miejscu ,upię- 
ksza uprzyjemnia i uprawa użyżnia ja; nieogołoca się i nie wyludnia 
zupełnie niektórych okolic ,leczludność rozbiegnie się po całym kraju. 
Każdy lub znaczna część pracując około uprawy ziemi, przyczyni 
sie do zwiększenia majatku narodowégo, siły i znaczenia Polski,massa 
właścicieli będzie ogromna, wielu interessowanych o własność uz- 
broi się do niepozwolenia wydarcia jćj sobie przez zewnętrznych 
nieprzyjaciół, a wewnętrzni uciemiezyciele znikną od jednego razu, 
i nigdy głowy nie podniosą. Cyrkulacija znaku obiegowego wartości 
( niekoniecznie kruszcu ), wielkie operacije bankowe, stowarzyszenia 
kredytówe po ustanowieniu wszędzie hypoteki, handel , a mianowi- 
cie rekodzielnie powstaną, gdy wielka ilość potrzebować będzie 
narzędzi, gdy zamożny chłopek uczuje potrzebę wygodnićjszćgo i 
Jepszégo odzienia, mieszkania, a szczególnićj pożywienia , które 
dzisiaj porównać można spożywieniem zwierząt domowych, coobraża 
ludzkość i miłość bliźniego. 

Może kto zarzuci niepodobieństwo pozbycia ziemi przez obywateli 
rozległe włości posiadajacych. Mniemam że w takim wypadku prze= 
niesienie jéj na własność publiczna narodowa będzie dostatecznem 
lekarstwem. Oszacowawszy ja,i wydawszy dowody należytości by- 
lemu właścicielowi, znowu nastąpią operacije bankowe s témi zna- 
kami wartości , znowu eyrkulacija, możność załatwienia niemi wie- 
rzycieli, i familij której spadkobierstwo oznaczone kapitałem za- 
pewnionym na ziemi. Beda więc nowe nabycia ziemi za ten znak 
obiegów przez członków familij i i wierzycieli, a w części i kontrolla 
majatków. 

Możekto zarzuci że niektóre majęthości potrzebują pastwisk, lak, 
żecały dochód na wyżywieniu stad koni, bydła, owiec opiera się. Mo- 
ina przeto na użytek gminy jako wspólne pastwisko zostawić drugie 
tyle, ile ogół posiadaczy ziemi ornej w gminie wynosi. albo połowę 
tego lub mniej, a nigdy wiecćj. Można gdzie sa nieużytki takowe na 
las zostawić, lub tęż część ornégo gruntu nato poświęcić gdzieby 
inaczéj materijalu palnégo zastąpić niemożna było, lub część lasu 
gminie majac udzielić wzglad na przyjęte maximum. Niech to jednak 
bedzie własnością narodową udzielona wiecznie dla użytku gminy, 
nieuległa dowolności władz, lecz zarządowi obywateli gminy, nad 
którą władze krajowe dozór tylko i opićkę zatrzymać powinny. Po- 
siadanie przez gminę wpólnie pastwisk i lasów nie jest jedno co po- 
siadanie wyłączne; jestto krok wielki do zbliżenia i zespolenia ludzi, 
jest pierwszy szczebel do celu wielu reformatów, którzy nieprzygo- 
waniem braci do wyższych pojęć, udaremniają lub opóźniają skutek. 
Ciagnienie nieużytków ze wspölnego majatku gminy przez majacégo 
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morg lub wioke zrówna, o wiele ludzi. Moga bydź ubożsi lub zamo- 
iniéjsi, zależy to od pracowitości zdolności, lub szczęścia, ale mnićj- 
sza zamożność, niepowinna różnicy stanowić między ludzmi miano- 
wicie co do używania praw każdćmu człowiekowi należnych, prawa 
polityeznégo i prawa korzystania z majątku narodowego, z ziemi 

Polskiej, 
Zarzucić kto może że lasy potrzebne do utrzymania fabryk. Niechaj 
_wiec lasy wielkie pozostana własnością narodową, czyniąca zysk na 
korzyść wszystkich, jako fundusz zaspokojenia procentu i amorti- 
zacij obligów. Lasy coraz więcćj niszczone dla powiększenia ornégo 
gruntu, chociaż go wiele i lepszego posiada Polska w rozległych 
stepach, powinny bydź urządzone ochraniane i zastępowane oile mo- 
ina materijałem palnym, którćgo jak towegla,torfu, maja wielka, obfi- 
ta ilość niektóre okolice Polski. Gdzie zaślasy bez użytku pozostają, 
władze kraiowe na korzyść wspólną obracając go przez ułatwienie 
przewozu drogami robionemi, wodą, i machinami parowemi, zrzadza 
to, że i odleglejszy od nich mięszkaniec kraju, mianowicie fabry+ 
kant, niebędzie tego potrzebnego materijału przepłacał. i 

Uposażenie Ministrów religij, dozorców, i nauczycieli gminy,:zie- 
mia w mniéjszéj jednak rozległości jak maximum podałem, zrobi 
dogodność mięszkańcom, umnićjszy ciezaru składania funduszów na 
utrzymanie tych klass ludzi, zrobi ich interessowanymi o wspólne 
dobro obywatelami. W miastach zaś uposażenie ich domami, gdyby 
takowych pozbyć niemożna było, może cieżar składania na ten prze- 
dmiot gotowizny o wiele zmniejszyć. 

Pozostać może, wielka ilość ziemi pomimo ułatwićń największych, 
pomimo oznaczenia najniższćj ceny przez rząd narodowy lub wła- 
ścicieli pozbywaiacych takową, pomimo podziału wypłat na drobne 
i odlegie raty, pomimo nizkićgo procentu, pomimo baczności aby 
własciciele kapitałow, nietrzymali dłużników w uległości. Ta prze- 
to część ziemi wydzierżawiana bydz musi lub administrowana dopóki 
nieznajda się nabywcy. Dzierzawca lub administrator powinien tak- 
że mieć oznaczone maximum ile ziemi dzierzawić lub administro- 
wać może, wyjąwszy zakłady rządowe, pomocne dlautrzymaniastad, 
wzorowe gospodarstwa , lasy fabryczne i t. p. Kontraky na dzierza- 
wę powinny bydź przynajmniej 12 letnie z warunkiem odstąpienia 
dzierzawy po każdych uplynionych trzech latach gdyby się nabywcy 
znalezli , Administracya wrazie potrzeby ustawać powinna po ukoń- 
czeniu kazdego roku gospodarskiego. 

Możnaby użyć zachęceń do nabywania ziemii oświecania się ludu 
w ciemnocie zostajacégo. Jestem w gruncie przeciw wszelkim usta- 
wom noszącym cechę przywileju, lecz potrzeba, i'dobro ludu, nie- 
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mogacégo dla ciemnoty dojrzeć szczęścia pokoleń, usprawiedliwićby 
mogły skreślenie przepisu , ustanowienie jakiégo w tym celu prawa 
przechodnićgo, na czas krótki. Niejakie dogodności i pierwszeństwo _ 
dla posiadaczy ziemi, dla umiejacych czytać i i pisać, dla poselajacych 
dzieci do szkół, dla mających domy, mianowicie zabezpieczone 
w Towarzystwach assekuracijnych które rzad wspieraćby powinien ; 
moglyby hydi zachecenia powodem, mogłyby wielkie korzyści 
zrzadzić. 

Wyjęcie z pod wspólnych prerogatiw, albo wyłączenie tylko z nie- 
których, lub zawieszenie w takowych, uważam za stosowne co do 
ludzi przekładajacych stuzalstwo dla wystawy tylko potrzebne; to 
mogloby przyczynić rąk dopracy, do uprawy roli, odłączyć prożnia- 
ków od sluzalstwa, zrobić tame pokazywania wyższości swćj przez 
majętnych. Niech każdy który może uprawia sam ziemię, a wrazie 
zajęcia sie inna praca nierolniczą, lub usługą krajowa; niechaj naj- 
mujacy się robi układ dobrowolny. Taki służacy koniecznie po- 
trzebny dla zatrudnionych i innym przedmiotem, tudzież dla starców, 
dzieci, kalek, niechaj uważany będzie jako zastępca w obowiazkach, 
jako przyjaciel poświecający usługę, i i taki niechaj niezostanie pogar- 
dzany, rozróżnić go wypada od sługi, służalca zbytkowégo. 

Ludzi szkodliwi znowu także społeczności, osadzeni na krótki 
przeciag czasu ; niechaj nie będa razem ze zbrodniarzami; ich rąk użyć 
można douprawy roli, dła zbrodniarzy urzadzenie wiezień w Stanach 
zjednoczonych Ameriki, niech nam posłuży za wzór. 

Jest totylko projekt, jest sposób widzenia Polaka majacégo prze- 
konanie że oznaczenie maximum nieocenione dla Polaków zjedna ko- 
rzyści. Nie będa sprzyjali posiadacze wielkich włości memu planowi, 
ale lud ubogi, i ci wszyscy ktorzy porównania dotychczasowych sta- 
nów pragną, którzy jedna tylko klasse polaków, wolnych równych 
niepodległych ani sasiadom ani rodakom widzieć chcą, którzy prze- 
jeci miłościa ludzkości i sprawiedliwości dażą do szczęścia braci i 
pomyślności Polski, niepotępia mnie, ale sprostują zboczenia. udosko- 
nala plan podany. Jestto pomysł który podaję pod rozbiór ludzi my- 
slacych, pod cenzurę zdolnićjszych odemnie, a jeżeli przyczynie sie 
do dobra braci nasunięciem myśli moich, zostanę zadowolnionym, 
niemając zamiaru przypisywać sobie wyłącznie tego, co z surowégo 
kamienia mistrze wydobęda ; przestane na tém, żem kamień z kopal- 
wi do warstatu przyniosł. 

—2. 
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